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8 stycznia 2015 r. odbyło się kolejne spotka-
nie z cyklu „Biblioteka Główna AGH zapra-
sza…”. Prelekcję pt. „Busem na Nordkapp” 
poprowadzili tym razem studenci AGH: Mo-
nika Korbecka (II r. Geologii) i Bartosz Kud 
(V r. Automatyki i Robotyki), współuczestni-
cy wyprawy.

Ekipa wyprawybusem.pl to ośmiooso-
bowa grupa studentów, która realizuje swo-
je marzenia o  tanim oraz pełnym przygód 
sposobie na zwiedzanie świata. W tym celu 
za wspólnie zebrane pieniądze kupili po-
nad 20-letniego busa i latem 2011 roku wy-

ruszyli w  swoją pierwszą podróż szlakiem 
stolic Europy Środkowo-Wschodniej. Za-
chwyceni pięknem Europy postanowili, że 
realizowany przez nich projekt nie będzie 
tylko jednorazowym epizodem, ale corocz-
nym sposobem spędzania jednego z  wa-
kacyjnych miesięcy. W  sierpniu 2012 roku 

na nowo podjęli wyzwanie i  wyruszyli na 
podbój Europy Zachodniej. Przygodą życia 
dla młodych podróżników okazała się trze-
cia wyprawa, którą odbyli w  sierpniu 2013 
– tym razem zawitali oni do Skandynawii 
i  krajów bałtyckich. Celem ich podróży był 

Nordkapp! O tej wyprawie marzeń i różnych 
przygodach, które spotkały ich po drodze 
opowiedzieli podczas spotkania. Prelekcja 
ilustrowana była pokazem fantastycznych 
zdjęć z podróży.

A jak to się zaczęło:
29 lipca swoim ćwierćwiecznym busem 

wyruszyli z  Rzeszowa do Świnoujścia. Do 
Szwecji dopłynęli promem. Dzięki uprzej-
mości przewoźnika Unity Line rejs był dla 
nich całkowicie darmowy. Po przeprawieniu 
się przez Bałtyk znaleźli się w  szwedzkim 
Ystad, które zachwyciło ich swym małomia-
steczkowym klimatem i zabudową. Następ-
nie ruszyli na Olandię, pokonując po drodze 
jeden z najdłuższych mostów Europy o dłu-
gości ok. 6100 metrów; by następnie udać 
się w stronę Sztokholmu, a potem do Oslo. 
Po opuszczeniu stolicy rozpoczęli zwiedza-
nie Norwegii. Spędzili tam ponad 20 dni, 
podczas których skupili się głównie na po-
dziwianiu przepięknych krajobrazów. Swo-
ją urodą urzekł ich Verdens ende – „Koniec 
Świata” – skalisty punkt widokowy na połu-
dniu Norwegii, z którego rozciąga się prze-
piękna panorama na Cieśninę Skagerrak 
z  licznymi wysepkami wynurzającymi się 
z morza. Wybrali się również w trekking na 
Preikestolen – klif o wysokości 604 m, po-
łożony nad Lysefjordem, który jest jedną 
z  największych atrakcji turystycznych tego 
kraju. Następnym celem była góra Kjerag, 
popularne miejsce wspinaczek. Jej najwyż-
szy punkt wznosi się na wysokość 1100 me-
trów nad poziomem morza, jednakże naj-
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więcej turystów przyciąga położony w  jej 
północnej części uskok z  przepaścią się-
gającą 984 m. Z tego miejsca rozciąga się 
wspaniały widok na błękitne wody Lysefjor-
den. Tuż obok znajduje się Kjeragbolten, 
głaz o objętości 5 m sześciennych, zaklino-
wany pomiędzy dwiema skałami. 

Wejście na szczyt góry Kjerag było nie 
lada wyzwaniem. Przy normalnych warun-
kach atmosferycznych zajmuje ono około 
3 godzin. Niestety w  ich przypadku w  po-
łowie trasy pogoda gwałtownie się załama-
ła, zaczął padać deszcz, wiać silny wiatr 
i pogorszyła się widoczność. Mimo tak nie-
przyjemnej aury nie poddali się i weszli na 
górę, choć parę razy gubili szlak i  niekie-
dy już tracili nadzieję na sukces. Dużych 
emocji dostarczyła im również wędrówka 
po błękitnym lodowcu Nigardsbreen, jed-
nym z  piękniejszych, udostępnionych do 
zwiedzania. Kilka razy mieli okazję poczuć 
dreszczyk emocji, a  to za sprawą zapie-
rających dech w  piersiach wąskich zakrę-
tów i stromych zjazdów słynnej Drogi Orłów 
i  Drogi Trolli, po których przyszło im poru-
szać się starym busem. Widoki były nie-
zwykłe. Na trasie podróży nie zabrakło rów-
nież przeprawy przez Lofoty – malownicze 
wysepki tworzące archipelag ciągnący się 
przez ponad 100 km na północy Norwegii. 
Ostatecznym celem ich wyprawy do Skan-
dynawii był Nordkapp – skalisty przylądek 
uważany przez wielu za najdalej wysunięty 
na północ punkt Europy. I tu czekała na nich 
niespodzianka. Najdalej wysunięty na pół-
noc kraniec Europy jest otoczony płotem, 
sprzedawane są bilety (ok. 100 zł za oso-
bę), pod samym klifem jest parking, a obok 
niego sklepy z  pamiątkami i  restauracja. 
I nie jest to najdalej wysunięty punkt. Praw-
dziwy, do którego można dojść tylko na pie-
chotę nazywa się Knivskjellodden i znajduje 

się kilka kilometrów dalej. Tu ustawiony jest 
słup z betonowych płyt (ułożonych w ostro-
słup ścięty) z napisem informującym o geo-
graficznych współrzędnych przylądka. Po-
mimo że Knivskjellodden jest o  ok. 1,2 
kilometra bardziej wysunięty na północ niż 
Nordkapp, i  ze względu na to, że jest do-
syć płaski i  topograficznie mniej interesu-
jący, to Nordkapp jest traktowany jako cel 
wycieczek na północny skraj Europy. Przylą-
dek Północny był niewątpliwie punktem kul-
minacyjnym ich podróży – od tego momen-
tu zaczął się ich powrót do domu, choć po 
drodze zwiedzili jeszcze wiele wspaniałych 
miejsc: w Finlandii odwiedzili wioskę Świę-
tego Mikołaja, urocze miasteczko Porvoo 
i Helsinki. W państwach nadbałtyckich zawi-
tali do Tallina, Rygi i Wilna. 

2 września wrócili do domu z  wypra-
wy, którą z  czystym sumieniem mogą na-

zwać podróżą swojego życia. Mimo licz-
nych kłopotów z samochodem i ogólnego 
zmęczenia udało im się zrealizować wiel-
kie marzenie. Podczas ponad miesięcznej 
eskapady mieli mnóstwo mniej lub bardziej 
zabawnych przygód. Dużo wrażeń dostar-
czył im samochód. Cóż – był on najstar-
szym uczestnikiem wyprawy, dlatego cza-
sami sprawiał wiele problemów. W  sumie 
naliczyli 27 mniejszych i  większych uste-
rek samochodu (zepsuty alternator, zła-
many w połowie wysokości drążek zmiany 
biegów, urwany pasek klinowy, w pewnym 
momencie podróży dysponowali już tyl-
ko 3 biegami z  6 bazowych: 2, 3 i  4). Te 
wszystkie problemy nie ostudziły zapału 
ekipy i  dzięki prowizorycznym naprawom 
kolegów-mechaników oraz życzliwości na-
potkanych ludzi mogli oni przez ponad mie-
siąc podziwiać skandynawskie krajobrazy, 
a  wśród nich: malownicze wysepki, wo-
dospady, piękne fiordy, lodowce no i  spo-
tkać renifery!

Pragnąc udowodnić wszystkim wokół, 
że „chcieć – to znaczy móc!”, ekipa pro-
jektu wyprawybusem.pl jak co roku posta-
wiła przed sobą jeszcze większe wyzwa-
nie. Po raz pierwszy studenci zamierzają 
postawić swoje stopy na innym kontynen-
cie. Ich marzeniem jest odwiedzić miejsce, 
w  którym poczują gorączkę złota i  klimat 
Dzikiego Zachodu. Celem ich tegorocznej 
wyprawy są Stany Zjednoczone Ameryki 
Północnej. Przewidywany czas trwania wy-
prawy to około dwa miesiące, a start plano-
wany jest na połowę lipca 2015 roku. 

Życzymy im powodzenia.

Anna Chadaj 
Biblioteka Główna AGH
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